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Słońca g. 6  m. 5 4  Jutro, W s z y s t k i c h  Ś w ię t y c h .
» „ 4 » 32 Pojutrze, Dzień Zaduszny, i Ś. Wiktoryna.

TYCH J w k 0OŚCHde n^lU ?°uZySt0ŚĆ WSZYSTKICH Św iĘ- 
istnip'ijipvm n r , j  w ezw auiem . na G rzybow ie
tego Kościoła -  w l  i  ? 'f rwszat5 rocznica Benedykcji 
F m  ' ■ kościele zaś Śgo J a c k a , przy ulicy
o r a / l A n ś n / ł 1 l ®tn ie J e o ł t a r z  W s z y s t k i c h  Ś w i ę t y c h ,  
cu i ś l  Fp ? aCh: Parafial“yro Stej T r ó j c y ,  na SoL 
prawiaó k j ' BZKA’ przy ullcy Zakroczymskiej, od- awiae się będą odpustowe nabożeństwa.

przychodzić będzie. Pociągi Piątkowe mają łączność 
z pociągiem o, godz. lej m. 33 po południu z Warsza­
wy wychodzącym, i o godzinie 3ej do niej przy­
chodzącym; Wtorkowe zaś z sznelcugiem z Warsza­
wy, o godzinie 6ej m. 30 z rana wychodzącym, a wie­
czorem o godz. 8ej m. 50 do niej przybywającym. 
Wszystkie inne pociągi na obu Drogach rozkładem 
objęte, pozostają bez zmiany. (D. W.)

UartL Naj£ yższy ^kn z  z ^ D’a ^Igo Sierpnia r. b., 
cz iw ą 7 P ionow i Mikołajowi Bistromowi, posiada- 
k i T  m.aJor atu Chołmno, w Powiecie Kolskim, w ta- 

•eż posiadanie folwark Ostrówek, w Powiecie Go-
tW ia k im  n m i f .  1„„ .. T W J

inictwa Koli 
Warsz: Dni

rw a , - ( ^ Z: War:).
r, ~~~ Jj , u, ocalenia życia Najjaśniejszego Pana 
Przy świętokradzkim zamachu, 25go Maja w Pary­
żu, otrzymano dwa najpoddanniejsze adresy, w któ­
rych mieszkańcy gminy Czerwin, w Powiecie Ostro- 
ęckim, w Gubernji Łomżyńskiej i Starozakonni 

p iasta Łowicza, wynurzyli uczucia wiernopoddańcze 
1 wzniesione przez nich modły do Boga.
Cesarska" mS,!s”IU ° t5m Naijaśniejszemu Pana, Jego M ISarska Mość, wyrażone w tych adresach uczucia
raczył przyjąć z Naj miłości wszą przychylnością

t, , ,  . (Dz: War:).
Przez Najwyższy Rozkaz, wydany na dniu 15 

Października (v. s.), do wydziału wojennego, mia­
nowani zostali: Ober-Policmajster Petersburgski 
"enerał-Lejtnant Trepów, i Gubernator Petersburg’ 
ki, Jenerał-Lejtnant Hrabia Lewaszow,—oba Jene- 
ał Adjutantami Jego Cesarskiej Mości, z pozosta­

l i 1̂ 111 Przy dotychczasowych obowiązkach; Do- 
Mości len 1? -huzarów lejb-gwardji Jego Cesarskiej 
Cnikiem Nar* Tatiszczew,—młodszym pomo-

o ? a 2f  dywizji jazdy; Jenerał Major

ku8”,  Cesarskiej MoSci, z  pozo8ta»ienieJ V t e S  
Ru Jego Cesarskiej Mości. (Dz. w.)

deZ k Dvre! f a Dr\  Zf t T y ¥ ~ ™ arszawsk°- Wie-1 Warszawsko-Bydgoskiej, ~  Podaje do wia.
ulf 0Sci publicznej, że z powodu zmmejszoneeo mchu

'Sobolego na bocznej D rodze Żelaznej C i e c h o c S e ?
-ie  będą już od włącznie d. 8 Listopada b. r. przez
lń;? ®1.e.8iecy Zimowych, codziennie kursować pociasi
Pintpky dwa razy w tydzień, mianowicie: jeden co
w fncłanrl6 WZ|§|6du na ta rg i tegoż dnia w mieście
z !ho<ńnb-° 8̂ ce si& * ten wywodzić będzie Ciechocinka o godzinie 8ej z rana, a o godz. 8ej
co ^  wieczorem do Ciechocinka powracać; d rugi zaś
now i • 1 u6 j  zC iechocinka o godz. 12ej m. 45 po
POiUdniu wychodzić, a ogodz. 2ej m. 5 do Ciechocinka

Przyjechali do Warszawy: Jenerał-Lejtnant Hlebow, 
orszaku J. C. M. Jenerał-Major Xiążę Szachowski, i 
Jenerał-Major Chomentowski, z Petersburga; Rz. Ra-

-  _____________________________ w s l i u w c k  W  I '  dcy Stanu: Reinbot, z Petrokowa; Terner, z zagranicy;
Ryńskim, część lasu Żuków, z Leśnictwa Kolskieso" ~  wyjcchiili: Jeneralnego Sztabu Jenerał -Lejtnant 
^mieszczony był w Nrze 226 Warsz: D nie*- Hodzko, za granicę; Jenerał-Lejtnant Pawłów, do R a­

domia; dymis: Jen:-Major Obrezkow, do Petersburga.

— Dnia 29go b. m , po długiej i ciężkiej chorobie 
zmarła ś. p. Amelja z Tukałłów Niemorszańska. Wy- 
prowadzenie zwłok z Kościoła Ewangelicko-Reformo­
wanego, przy ulicy Leszno, na cmentarz tegoż wyzna­
nia, odbędzie się dnia jutrzejszego, o godzinie 2giej  
po południu. Na ten żałobny obrzęd, pozostały jedyny 
Syn, Krewnych, Przyjaciół i Znajomych, zaprasza.

(16,070.)
— S. p. Jan Hildt, po długiej i ciężkiej słabości 

wczoraj rozstał się z tym światem. Stroskana Rodzi­
na, zaprasza Krewnych, Przyjaciół i Znajomych, na 
wyprowadzenie zwłok, jutro o godz: 4tej po południu
z Kaplicy przy Szp ita lu  E w angelick im  na cm entarz
tegoż wyznania. (16,151.) z

— W Lublinie zmarli w tych dniach: Józef Bali­
cki, Emeryt, lat 7 3 ; Rozalja Gruszecka, lat 38; 
i jedenasto-letm Samuel Lichtenfeld, uczeń klassyllei 
Lubelskiego Gimnazjum.

— Onegdaj. w Petersburgu odbyło się pochowa­
nie zwłok, zmarłego zeszłej Niedzieli, Rzeczywistego 
Radcy Stanu, Mikołaja Bezobrazowa.

— Dnia 24go b m., rozstała się z tym światem 
w Poznaniu, ś. p. Lucyna z Kozłowskich Wilkońska, 
której pogrzeb odbył się zeszłej Niedzieli, przy li­
cznym udziale ludu i duchowieństwa. Kondukt ża­
łobny exportował JX. Sufragan Archi Dyecezji Po­
znańskiej Stefanowicz. Zwłoki odwieziono do Góry 
pod Inowrocławiem, gdzie w grobie familijnym zło­
żone zostały. J K]

— W Poznaniu zakończył życie, dnia 28 b. m 
ś. p. Józef Kochanowski. ’’

— Wczoraj, w kościele paratjalnym Śgo Krzyża 
pobłogosławiony został związek małżeński między P.' 
Józefem Przechodzkim, Dziedzicem dóbr Golewo w Gub. 
Kaliskiej, a Panną Kazimierą Bogdańską, córką Cy­
ryla, Członka Senatu, i Kryspiny z Olszewskich mał­
żonków Bogdańskich. Małżeństwo błogosławił JX. 
Antoni Landowicz, Proboszcz Parafji Brudzew, w o-
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b ecńośc i JX . O n u freg o  O sińsk iego , A d m in is tra to ra  
j t s rn ij i  ko śc io ła  N a ro d z e n ia  N . M. P anny .

— Wczoraj, o godzinie 7ej wieczorem, w Kościele 
bgo Józefa, Oblubieńca N. MARJI PANNY, na 
Krak:-Przedmieściu, zawartym został związek m ał­
żeński, pomiędzy Panem Alexandrem GarbowSkim, 
Obywatelem Ziemskim, a Panną Laurą Rutkowską. 
B ogosławienstwa aktu, dopełnił JX. Kroszczyński, 
Wikai^usz parafji Wszystkich Świętych na Grzybo-
wie.

— ,, Warsz: Dniew:“ pisze: W zeszłą Sobotę, o go­
dzinie 2ej po południu, JW. Jenerał-Feldmarszałek 
Hrabia Namiestnik raczył zwiedzić Wystawę Towa­
rzystwa Zachęty Sztuk Pięknych, w hotelu Euro- 
pejskini. Szczególną uwagę JW. Hrabiego zwróciły 
na siebie wyborne pod względem artystycznym utwo- 
ry Matejki, Marcina Zalewskiego i innych pierwszo- 
rzędnych artystów tutejszych, jak również niepo­
ślednie miejsce zajmujące prace młodych artystów, 
PP.: Swieszewskięgo i Millera, którzy kształcili się 
za granicą kosztem skarbu Królestwa Polskiego 
i wrócili niedawno do Warszawy. Przy tej sposo­
bności, JW. Hrabia Namiestnik raczył powiedzieć 
Panu Swieszewskiemu kilka wyrazów zachęty.

(Dz: War:).
~  Dziś rano na placu Saskim, Naczelnik Okręgu 

Zandarmskiego, Jenerał-Major Świty Jego Cesarskiej 
Mości, Barona Frederiks, odbył przegląd Warszaw- 
skiej Straży Policyjnej.

— Wczoraj, jak to donieśliśmy, odbyła się w auli 
Szkoły Głównej doktoryzacja P. Okolskiego, Professo- 
ra  nadzwyczajnego Szkoły Głównej. P. Okolski ukoń­
czył w Płocku gimnazjum, poczem udał się do Mo­
skwy na tamtejszy uniwersytet, zkąd po dwóch latach 
przeniósł się do Uniwersytetu Petersburgskiego, który 
wr. 1861 ukończył, otrzymawszy za napisaną rozpra­
wę o „Dzieciobójstwie," stopień Kandydata prawa. 
Wysłany dla dalszego kształcenia się zagranicę przez 
b. iComissję Oświecenia Publicznego, bawił kolejno 
w Berlinie, Lipsku i Jenie, zajmując się szczególniej 
rozpatrywaniem urządzeń Sądów przysięgłych. W Je­
nie uzyskał stopień Doktora prawa. Wróciwszy do 
kraju mianowanym został Professorem nadzwyczaj­
nym do wykładu Prawa państwowego i administracyj­
nego. Oprócz rozpraw wspomnianych ogłosił Dr 
Okolski jeszcze kilka dzieł prawnych. Rozprawę 
„O sporach administracyjnych," napisał celem pozy­
skania stopnia Doktora prawa i administracji Szkoły 
Głównej Warszawskiej. Oponentami wyznaczeni byli 
przez Wydział: Prof: Dr Białecki iChwalibóg. Wydział 
przyznał P. Antoniemu Okolskiemu stopień Doktora 
prawa i administracji.

— Dziś o godz. 6ej wieczorem, w Resursie Oby­
watelskiej, 6ta Prelekcja P. Beneveniego, „o W ysta­
wie Paryzkiej“, a to na dochód ubogich pod Opieką 
Warsz. Tow. Dobr. zostających. Prelegent będzie 
mówił o matarjałach surowych, na Wystawie znaj­
dujących się.

— W tych dniach mieliśmy sposobność obejrzeć 
Ka i^ i l i  p V<Ji}rzy ń >ikiKgo, wykonany przez P.
P  i  u  ■'ucznia znakomitego Artysty-rzeźbiarza

arconiego. Płaskorzeźbie tej, obok przyznania

widocznego dla wszystkich podobieństwa, znawcy od- 
dają wiele pochwał ze względu zalet artystycznych. 
Kilka takich portretów ś. p. Dobrzyńskiego, wielkości 
naturalnej, złożono w składzie papieru K. Woyczyń 
skiego, przy ulicy Wierzbowej, gdzie nabyć je można 
po cenie rs. 3, stosunkowo bardzo umiarkowanej.

. — I  — Wczorajsze przedstawienie komedji ory­
ginalnej w 5ciu aktach, wierszem, Stanisława Bogu­
sław skiego^. n. „Złoty młodzieniec,“ przepełniło wi­
dzami salę Teatru Rozmaitości i było nową protesta- 
cją przeciw uprzedzeniu tych, co rozmiłowani w effe- 
ktach dzisiejszej scenicznej literatury Francuzkiei, 
dowodzą koniecznie, źe u nas oryginalna komedia 
istnieć nie może. Niewypada nam udzielić Czytelni­
kom nawet „Kurierkowego" sprawozdania z komedji 
„Złoty młodzieniec," ponieważ ta, jest pracąRedakto- 
ra naszego pisma. Możemy jednak oddać słuszne po­
chwały Artystom, którzy przyjęli w niej udział, i w któ­
rych grze i deklamacji, uwydatniła się pięknie każda 
myśl, każdy dowcip autora. Panna Palińska jako 
„Klara,“ Pani Łapińska jako gadatliwa „Regina," P a­
ni Borawska zakochana w swym zarozumiałym jedy­
naku „Kordula," wywiązały się z przyjętych roi wy­
bornie. Pan Zołkowski nieoszacowanym był .Edwi­
nem," pieszczoszkiem i pociechą zaślepionej matuni 
która chcąc ukoić synaczka po burze usłyszanej od 
ojca, sadza sobie dwudziesto-kilko-letniegochłopczyn- 
kę na kolana. PanRychter odegrał „Radosta" z praw­
dą i uczuciem, jak każdą przyjętą przez siebie rolę: 
P I : Swieszewski i Piasecki, nie gorzej śfę wywiązali. 
Nawet mniejsze role, „Justysi“ i „Jacentego " odegra­
ne przez Pannę Gilską i Pana Adlera, dobrze odpo­
wiedziały całości. Sztuka szła żywo i gładko, układ 
sceniczny me pozostawiał nic do życzenia. Publiczność 
też bawiła się wybornie, nagradzała Artystów okla­
skami i przywołaniami, a po skończonej komedji za­
szczyciła przywołaniem i hucznem brawem, zasłużo­
nego w literaturze krajowej autora.

“  DZ!Ś. w operze „Robert Djabeł," Pani Ludwika 
Munchheimer, wystąpi poraź pierwszy na scene w roli 
„Alicji."

— W m. Kreutzenach, Igo Września, atnatorowie 
muzyki urządzili świetną uroczystość, z powodu 
dwudziesto pięcioletniej rocznicy dyrygowania orkie­
strą P. Bilse. W czasie tej uroczystości, dwie orkie­
stry wojskowe wykonały serenadę, złożoną z kom­
pozycji tego artysty. Przy rozpoczęciu serenady 
członkowie orkiestry, wręczyli Panu Bilse puchar 
srebrny i wieniec wawrzynowy.

. Onegdaj w Teatrze miejskim w Poznaniu, dał 
pierwsze i ostatnie wystąpienie gościnne, znany 
w Warszawie Sgr. Gonzalo Tintorer, pierwszy teno- 
rzysta Królewskiego Teatru della Scalla w Medyc- 
lanie. J

~  Dnia 30go b. m., Doktor Jasiński robił wy- 
łuszczenie ogromnej narośli na łopatce i ramieniu 
Apollonji Kaczyńskiej, z Czyżewa, z zupełnem po­
wodzeniem.

— Z Poznania donoszą o obchodzie w d. 19 b.m. 
nauczycieli szkoły Ludwiki i zakładu Guwernantek 
PP. Wolińskich i Greulich, 25-letniego Jubileuszu 
swego urzędowania, zaś z Dekanatu Poznańskiego 
o rozpoczęciu 25-letniej rocznicy piastowania urzę-



da nauczycielskiego, Pana Kacpra Wilczyńskiego, 
w Zegrzu.

— Onegdaj powrócił do Warszawy z Meran, Pre- 
zes Administracji Ogólnej Warszawskiego Towarzy­
stwa Dobroczynności P. Alexander Preyss.

— Dtiktor Homeopata Adalbert Lic, Doktor Me­
dycyny z Wiednia, opatrzony dyplomem Uniwersy­
tetu Kijowskiego, leczy wszystkie choroby lekarstwa­
mi homeopatycznemu Zamieszkał przy ulicy Dłu­
giej, naprzeciw Katedry Prawosławnej, w domu 
Bockbana, i przyjmuje u siebie chorych od 8ej do 
10ej zn r^na> * °d 2ej do 4ej po południu. (D. W.)

? Medycyny Juljan Loewenglik, onegdaj 
powrócił z zagranicy.

— W  tych dniach w Zakładzie Fotograficznym P. 
Grzegorza Sachowicza, przy ulicy Krak.-Przed., obok 
kościoła Śgo Krzyża, zdjętą została wielkich rozmiarów 
fotografja z obrazu Franciszka Trevisaniego, który jak 
wiadomo uznany został przez znawców za arcydzieło. 
Obraz ten przedstawiający C h r y s tu s a  na Krzyżu, po­
chodzi z drugiej połowy XVlIgo wieku; ma zaś tyle 
w sobie artystycznej wartości, tak wybornie utrzyma­
ny poważny koloryt, przedstawiający doskonale tę uro­
czystą chwilę jaką była śmierć C h r y s t u s a ,  tyle w nim 
zresztą jest piękna w każdym muskule, w każdym 
wyrazie twarzy pięciu figur składających ten obraz 
że bezwątpienia będzie on prawdziwym skarbem ko­
ścioła W s z y s t k i c h  Ś w i ę t y c h  na Grzybowie. C h r y ­

s t u s  Pan, oddany jest w tej chwili, kiedy zwracając 
się do Matki Swej, i Jana, ukochanego ucznia, wyma­
wia te słowa: „Niewiasto! oto syn Twój; Janie! oto 
Matka Twoja!“ a taką słodyczą i boleścią zarazem 
tchnie oblicze Jego, że mitnowoli łzy cisną się do o- 
czu. Pan Jacenty Sachowicz, znakomity nasz A rtysta- 
malarz, któremu do odrestaurowania oddany był wy­
żej wspomniony obraz, po mistrzowsku wywiązał sie 
z powierzonej sobie pracy, jak również brat jego Grze­
gorz. który z wielkiem podobieństwem i staraniem 
odfotografował to arcydzieło.

-  Z okazji doniesienia w wczorajszym „Kuijerze 
Warszawskim" o zaszłej w Ameryce śmierci Eljasza 
Hove, wynalazcy machin do szycia, donosimy cieka­
wym poznaniu jego rysów, że portret tegoż jest wysta­
wiony w Oknie składu machin do szycia P. Flatau 
przy ulicy Rymarskiej. ’

-  Jeden z młodych literatów wziął sie do tłnm» 
czenia dziełka P. Ernesta Legouve n n ; > ™ • 
dzieci XlXgo wieku.11 g UVĆ) p> ”°->C0WIe 1

-  PP. W o j c i e c h o w s k i  f o r t e p j a n i s t a  i  K o m a n  skrzv-
Pek, b. Uczniowie Iustytutu Muzycznego powró­
ciwszy z Łomży, udali się do Petrokowa, gdzie dadza

iw vZ Jr 315 L'stop“ia’ 1 <" * * * 3
i róe C?'Jtelnia A. Karlsbad, przy ulicy Przejazd
fliahL TO zna.’ otrzymała następujące nowości: Pół-
S e T E ' J -  >,0” ieSl! Kraszewskiego; Z lo t, Mlo-
Detiuk i’ n  B°gusławskiego; Ramoty Starego
chel S a v  n o ^ aLP0wieść z dzieJów ^czystych; r | .  
cio i P°wieść przez Karnagh. Taż Czytelnia

bez zastawu?Z'ełami Abo-
, * * *  ^  jH De, stetoskopowy P. B ordatto po 

esiemu z dotychchczasowego miejsca, otwartym

będzie w gmachu obok Kościoła Śtej Anny, na Krak:- 
Przedmieściu, w dni świąteczne od godziny Hej rano, 
w dni powszednie od godz. 4ej po południu. Cena 
miejsc zniżoną została jak słyszeliśmy, do kop. 15tu 
od osoby; tak umiarkowana prawdziwie opłata na to 
piękne widowisko, zachęci bezwątpienia publiczność do 
licznego zwiedzania rzeczonego gabinetu.

— Śpiewy i tańce francuzkie w „Alkazarze," usta­
ły od przeszłej Niedzieli. P. Bertin tylko wykonywa 
w wieczór rozmaite dzieła muzyczne na fortepjanie, 
co jednak nie krępuje gości żadną opłatą, za wejście. 
Wiemy, że dzisiejszy dzierżawca Alkazaru, poczynił 
już starania, o urządzenie w tem, od paru już lat u- 
przywilejowanem miejscu zebrań i różnorodnych za­
baw, nowej jakiej rozrywki, któraby zwiedzającym 
jego zakład, przyjemne spędzenie chwil długich zi­
mowych wieczorów zapewniła.

— Do Lublina przybył olbrzym, który pokazuje 
się w sklepie, gdzie dawniej był handel P. Rydzew­
skiego.

— Onegdaj otrzymaliśmy wiadomość z Paryża, że 
powozy P. Rentla, znajdujące się na Wystawie, przed 
kuku dniami sprzedane zostały Lordowi Lynch, Ka­
pitanowi Wojsk Królewsko-Angielskich i wyprawio­
ne zostaną wkrótce do Londynu.
. cT " ,Przy handlu win i różnych towarów St: Riedel 
i Spół a, róg ulicy Śto-Krzyzkiej i Mazowieckiej, 
otworzoną zostaje z dniem dzisiejszym kompletna 
restauracja. Kierune-k kuchni oddany został jednemu 
ze zdolniejszych znanych tutejszych kuchmistrzów, 
gdzie oprócz dotąd podawanych śniadań, będzie mo­
żna dostać starannie przyrządzonych objadów i ko­
lacji; codziennie pieczeń wołowa z rożna i inne- po­
dania liczone będą po kop: 25 za porcję, wyjąwszy 
z polędwicy, np. befsztyk. Objady składające się 
z 4ch dan, po kop: 2 2 1/ 2, na żądanie jednak wy­
kwintniejszych obiadów dostać będzie można, po 
kop. 30 i 50. W dnie postne ryb smacznie przy­
rządzonych; w Niedzielę i Czwartki flaki po k 10, 
za porcję. Zaprowadzając tę zmianę, podawaliśmy się 
w części życzeniom łaskawych gości; wszelkich więc 
starań dołożymy, ażeby zadowolenie ich osiągnąć.

— Przełożony Szkoły męzkiej prywatnej, ma honor 
zawiadomić szanownych Rodziców i Opiekunów, że 
przeniósł swój zakład wraz z mieszkaniem z Zielone­
go-Placu, na ulicę Marszałkowską Nro 1065a, do do­
mu W. Anastazji Skwarcow, trzeci dom od Saskiego 
ogrodu po prawej stronie. Przyjmuję jeszcze tak 
uczniów przychodnich jak i pensjonarzy.— Jan-Nepo- 
muccn Durecki.

— Stara kataryniarka, Katarzyna Kucharz, lat 101 
mająca, zamieszkała w domu pod Nr 148, przy ulicy 
Dunaj, ktoraod dobroczyńców swoich odbierała wspar­
cie, wczoraj życie zakończyła. Pozostała ociemniała 
Górka i dwoje Wnuczków, upraszają dobroczyńców, 
swoich o wsparcie dla pochowania ciała.

— Złożono w Redakcji Kurjera Warszawskiego od 
osoby bezimiennej rs. 1 dla Cecylji Szlem, przy° ulicy 
Wróblej pod Nr 2877 zamieszkałej.

—• Złożono w Redakcji Kurjera Warszawskiego 
rs. 25, z przeznaczeniem takowych na cel dobroczynny 
a mianowicie: rs. 12 kop: 50. dla biednych Gminy 
Ewangelickiej; resztę zaś według wskazania intereso-
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wanycb, wydano dwom osobom, w bardzo krytycznem 
położeniu znajdującym się, a mianowicie: P. Józefie 
Kol: rs. 7 kop: 50 i Eleonorze Gol: rs. 5. Kwota po­
wyższa ofiarowaną została przez Paua W. G. stosownie 
do żądania osoby przez niego nierozważnie obrażonej.

-  Zwracamy uwagę czytelników na program, 
Orkiestry Warszawskiej,PP.: Lewandowskiego i Kuh- 
ne, w Resursie Obywatelskiej, mający się wykonać 
jutro, a zamieszczony pod doniesieniami Teatralnemi.

Ostatnie Wiadomości.
„Monitor11 ogłasza notę okólnikową z 25go b m 

wystosowaną przez Margr. de Moustier do Reprezen­
tantów Francji przy Dworach Zagranicznych. Nota 
pomieniona, dotycząca kwestji Rzymskiej, mówi mię­
dzy innemi: Nie chcemy wznawiać okupacji, niedo­
godności której, pojmujemy lepiej niż ktokolwiek in­
ny. Nie ożywia nas żadne uczucie nieprzyjacielskie 
względem Włoch. Jesteśmy przekonani, źe wkrótce 
weźmie górę duch porządku i legalności, będących 
jedyną podstawą pomyślności i wielkości Włoch 
W chwili, w której terrytorjum Państwa Kościelnego 
będzie uwolnione od nieprzyjaciela i bezpieczeństwo 
zostanie przy wrócone, zadanie Francji będzie spełnio­
ne i wycofa ona znowu swe wojska.

Depesza z Rzymu, datowana 27go b. m., o godzinie 
3ej po południu, donosi: Garibaldi nie stanął jeszcze 
dotąd pod murami Rzymu. Po trzech bezskutecznych 
atakach, Monterotondo zostało nareszcie zdobyte 26go 
h m. wieczorem, przyczem327 ludzi wojsk Papiezkich 
stawiało czoło 6,000 Garibaldczykom.

ZTulonu donoszą, że we wszystkich okręgach kon- 
skrypcyjnych nadmorskich we Francji, zarządzony 
został pobór do marynarki, a to z powodu teraźniej­
szych ruchów floty. Do Tulonu ciągle przybywają 
wojska. (Ind. Belge i Nordd. Allg. Ztg).

Depesze Telegraficzne.
Florencja, 30 Paidziern.—„Gązzetta uffiziale“ do­

nosi: Ponieważ „Monitor" Francuzki zawiadomił, że 
sztandar Francji powiewa na murach Civita-Veccbji, 
przeto Rząd Włoski, zgodnie ze złożonemi poprze­
dnio Rządom zaprzyjaźnionym oświadczeniami, co do 
takiej ewentualności, wydał rozkaz, ażeby wojska 
Włoskie przekroczyły granicę, dla zajęcia niektórych 
punktów na terytorium Papiezkiem.

Potrzebnym  je s t  zaraz

Zastępca do wojska. 

WINOGRONA BADEŃSKIE,
um yślnie d la kuracji forsow ane, nadeszły  do  H a n ­
dlu Ant: Stępkowskiego. (14,444 )

TEATR WIELKI
m is. Robert Djabeł (Pani Miinheimer, występu­

jąc pierwszy raz na scenę, przedstawi rolę Alicji).
Jutro: Un balio in maschera (Bal maskowy), lsze 

S E  t ?*'0 «  Włoskiej.—Abona-

TEATR WOZUIAITOSCI
Jutro: Złoty młodzieniec.

RESURSA OBYWATELSKA, 
r-rogra,.. Koncertu Orkiestry W arszaw, 
sklej P P  Lewandowskiego 1 Kulane. Ju tro : 
r r i n  ! egn8nie’ ?f.aZ Langa; L e ita rtik e l, W alce S traussa; 
U w e r tu ra 2 op: „ Niema z P o rtic i“ A ubera; K inderspiel, P o l­
k a  S traussa;; Polonez solo na  vioioncellg, J . F . D obrzyń-
On a , Z wleżyL Sol°  na  w altornię  K rebsa; Fo lischon-
Q“ adnU ® S traussa; Cavatlna z °P : N abuchodonozor, Solo na  
trąbce; W arszaw iak M azur, Lewandowskiego; U w ertu ra  z op. 
M a n tan a  W allacego; N a żądanie: W erber-W alce  L au n era  
P o tp o u n  z P rav iaty  Verdego; E n ’avau t M arsz .—Początek  o 
godz. 4ej.— Cena wejścia kop. 20 . (15,984)
w P- f a h  H arm onji, ulica Długa, N r 55G, w dom u D uckerta , 
J L ; , ‘̂ k ^ la 19 Październ ika  ( lL is to p a d a ) 1867 r. W I E L -

s , .  K L i r *
Tnd ^ ID ? W I S K © m a ł p  1 P s O w

Ju trn  ńn P o d s ta w ie n ie  w „Tivoli, “ przy ulicy Królewskiej; 
Ju tro  p o p o łu d n iu  o godz: 3 '/ , ,  przedstaw ienio d la dzieci,
DocLZteLZOnyC5 ,  P ° p w y  c e n i lc h ' L i s i e g o  p r z e d s ta w ie n ia  
p o c z ą te k  o  g o d z . 7. — C e n a  m ie js c  z w y c z a jn a .  (1 o , 109)

— Fraszka. — Chwalono przed wieśniakiem bo­
gactwa K róla: „Założę się,“ odpowiedział prostodu­
sznie wieśniak, „że nie ma tak pięknych krów jak 
moje.“

W  przechodzie ulicą Długą, obok Cerkwi, zgu- 
biony został PUGILARES, żadnej w artości 
nie mający, w k tórym  mieściły sig Kwity K w aterunkow e n a
m ig  Ja k ó b a  K ołakowskiego, z m. P rzasnysze, wydane__
Łaskaw y znalazca raczy takow e oddaó pod N r 56 S ta re- 
Miasto, w m ieszkaniu  Ja n a  C hadzińskiego, za wynaerodze- 
niem. (16,0 8 3 ) 8

KURS CrlEŁUK WARSZAWSKIEJ.
D ia 31 Październ ika  1867 r.

Monety 1 Papiery:
P ół im perjały  rosyjskie rs. 5  k. 9 5 .
D u k  n t  y holenderskie rs. 3 k. 4 0 . 
Obligi skarbow e lo o rs .,  (oprócz kup:) 
L isty  zast: 3 okresu, I . s.. za rs. 100 , 
L isty  zast: 3 okresu, TI. s , za rs. 100 ' 
L isty  likw idacjne za rs. 100 
Nowa Ros. pożyczka prem: z r. 1865
d - .T  „  1”  r, ”  z r - 1866,B ilety B anku  Cesarstw a z  r  i 860 
A kcje Drogi żel: W ar:-W ied: za  s it:;  
Akcje D rogi żel: W arszi-Bydgoskiej, 
Akcje Głów: Tow: Ros: Dróg Żelazn:, 
Ąkcje Drogi żelaznej W arsz:-Teros:, 
Akcję Fahryczno-Ł odzkie

Żądano I P łacono

Ruble i Kopiejki sr.
72 17 ___ _

78 25 77 92
68 67 60
56 8 55 83

114 75 114 25
107 75 107 25

— — — —

— — — ___

— — — _
112 — __
80 50 _
80 — — —

W artość kuponu bież: od L istów  zas: o d rs. 100 rs —k i a a i /  
Od L istów  likwidacyjnych k. 167% . ’ ' /:/

   Ceny Targowe W arszawskie.—D 29 Paźdz
Un frangais nouvellem ent a rriv e  a  V arsovie .  /  ,korZ,eC P szen l'c y  od rs: 9 k: -  do rs: lo k o p :

bachelierós-lettres, A l’academ iede  Nancy e t p o s - ^ ^ ^ f f  k’0D. 70 f f '  9 t ° p: ^  6 ,k oP: 65! owsa od rs. 2
sedant de j _____ ^  K°P- 70 d o rs :  2 kop: 90; gryki od rs :— kon: —  do ra-

ko : — karto fli od rs: 1 k: 95 do rs: 2 k. 10 .
Okowity płacono dn ia  30 P aździern ika  za wiadro od rs  

4 k: 26 do rs: 4 k: 29; za  garniec o d rs :  1 k: 39 d o rs- 1 k- 4o‘

A 1 <*Ld,uemieae i>ancy e t pos- 
seaan t de bons tem oignages desire  donner des Iegons de sa lan-

2 4 7 4 .  O m m o )11111’ CheZ M ‘ L e w a n d o w s k b  Nowolipie N r
w  n „ „ , 7——  ------------------    1 "  “ gam iec oa  rs: 1 k: 39 do rs: 1 k: 4e

u rje ra  W a rsz a w sk ie g o .-  Za pozwoleniem C enzury  Rządowej. -  R ed ak to r odpowiedzialny, .S’. Boffustawski.


